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Mr Thomas Hammarberg 
Commissioner for Human Rights 
Council of Europe 

Dear Commissioner 

Recently I have been informed about the murder of Mr Stanislav Markelov, a 
lawyer tirelessly fighting against impunity of people responsible for violating human 
rights in Chechnya and the murder of Mrs Anastasia Baburova, a journalist. This tragic 
news proves that standing up for fundamental human rights may still mean a giving the 
greatest of all the sacrifices - the sacrifice of one's own life. I hope that the statement 
issued by Terry Davis, Secretary General of the Council of Europe and Mr Dick Marty, 
a member of the Parliamentary Assembly of the Council of Europe who is responsible 
for monitoring human rights front in the Northern Caucasus, will elicit an adequate 
reaction from the Russian authorities. 

International community is too often confronted with similar cases, which 
frequently serve as a symptom of permanent practice of substantial violation 
fundamental human rights taking place in many parts of the world. Information of this 
sort invariably causes sorrow and indignation, on the other hand however it spurns us to 
intensify our activities which may prevent such things from happening in the future. 

Member states of the Council of Europe, by ratifying a number of conventions 
elaborated within the framework of the organization, especially the European Human 
Rights Convention, commit themselves to establishing and observing the accepted 
standards of human rights on their territories. In numerous documents concerning the 
conclusions drawn from monitoring of exercising these legal-international obligations, 
the gravest accusations concern the Russian Federation. Already in the letters of 20 
December 2007 and 4 February 2008 I have tried to direct your attention to the problem 
and appealed that the Council of Europe take measures to induce the Russian Federation 
to respect individual rights. The range of the reported human rights violations justifies 
taking up a resolute intervention, especially in the case of weaknesses of the internal 
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social control mechanisms, which have been so efficiently limited by the state organs' 
activities. 

Unfortunately, the recent data do not show any improvement. The realm of law 
and order remains problematic and impediments in functioning of the civil society still 
tend to recur. In 2008 we were concerned mostly with the Russian-Georgian conflict, 
which brought about suffering of many. As we learn from 14 January 2009 Human 
Rights Watch Report (a chapter on Russia: http://www.hrw.org/en/node/79324) both 
parties of the conflict violated widely accepted principles and harmed civil population. 
Human rights advocates accuse Russians and Ossetians of using cluster bombs in 
inhabited areas of Gori and Kareli, which caused death of many civilians. There were 
also many victims of the Russian missile fire of settlements. Russians soldiers are also 
accused of tolerating plunders, arsons, robberies, rapes, beating and terrorizing of 
Georgians by Ossetian volunteers and armed criminals who were following regular 
troops. Ossetians are also accused of illegal detainment at least 160 civilians in the 
conditions insulting human dignity in South Ossetia and Gori. Russians soldiers are said 
to have tortured Georgians war prisoners, at least one Georgian taken captive has been 
killed without court. The report also raises other objections concerning the situation in 
the Northern Caucasus - Chechnya, Ingushetia and Dagestan. Too many people are 
considered missing (it has been reported that in Chechnya there have been 5,000 
"missing" people) and proper state organs do nothing to clarify these things. In effect -
more missings are being reported. 

Utterly shocked by these reports, I wish to express my strong support for what 
you and other organs of the Council of Europe have undertaken in this case. I hope that 
further steps will be taken and that they will be an adequate reaction to human rights 
violations taking place in a country which is a member of the Council of Europe. 

Yours sincerely 

/-/ Janusz Kochanowski 

http://www.hrw.org/en/node/79324
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Pan 
Thomas Hammarberg 
Komisarz Praw Człowieka 
Rady Europy 

W ostatnich dniach zostaliśmy poinformowani o zamordowaniu Pana Stanisława 
Markiełowa, prawnika niestrudzenie walczącego z bezkarnością odpowiedzialnych za 
łamanie praw człowieka w Czeczenii, oraz dziennikarki, Pani Anastazji Baburowej. 
Ta tragiczna wiadomość dowodzi, że występowanie w obronie fundamentalnych 
ludzkich praw nadal może oznaczać konieczność zapłaty najwyższej ceny - własnego 
życia. Mam nadzieję, że wydane w związku z tą sprawą oświadczenia Pana Terry 
Davisa, Sekretarza Generalnego Rady Europy i Pana Dicka Marty, członka 
Zgromadzenia Parlamentarnego Rady Europy zajmującego się monitorowaniem sytuacji 
w obszarze praw człowieka w Północnym Kaukazie, wywołają odpowiednie reakcje 
władz rosyjskich. 

Społeczność międzynarodowa wciąż nazbyt często informowana jest 
o podobnych przypadkach, będących nierzadko przejawem stałej praktyki istotnego 
naruszania podstawowych praw człowieka, która ma miejsce w wielu państwach świata. 
Doniesienia tego rodzaju niezmiennie wywołują smutek i oburzenie, z drugiej jednak 
strony stanowią dodatkowy bodziec do zintensyfikowania działań, które skutecznie 
będą przeciwdziałać występowaniu tego rodzaju zjawisk w przyszłości. 

Państwa członkowskie Rady Europy, ratyfikując liczne konwencje wypracowane 
w ramach tej organizacji, zwłaszcza zaś Europejską Konwencję Praw Człowieka, 
zobowiązują się do ustanowienia i przestrzegania na swoim terytorium przyjętych 
w nich standardów ochrony praw człowieka. W licznych dokumentach opisujących 
wnioski z monitoringu wykonania tych zobowiązań prawno-międzynarodowych zarzuty 
szczególnej wagi formułowane są w stosunku do Federacji Rosyjskiej. Już w pismach 
z dnia 20 grudnia 2007 r. oraz z dnia 4 lutego 2008 r. starałem się zwrócić uwagę Pana 
Komisarza na tę sprawę oraz apelowałem, aby Rada Europy podjęła działania mające na 
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celu skłonienie Federacji Rosyjskiej do poszanowania praw jednostki. Skala 
raportowanych naruszeń praw człowieka uzasadnia stanowczą ingerencję, zwłaszcza 
w sytuacji słabości wewnętrznych mechanizmów kontroli społecznej, których rozwój 
tak skutecznie jest ograniczany przez działania organów państwowych. 

Niestety, w świetle nowych danych, sytuacja nie uległa poprawie. Niezmiennie 
powtarzają się zastrzeżenia dotyczące sfery praworządności i utrudnień 
w funkcjonowaniu społeczeństwa obywatelskiego. W 2008 r. naszą uwagę skupiał 
przede wszystkim konflikt rosyjsko-gruziński, w którym tak wielu ucierpiało. Jak 
czytamy w opublikowanym 14 stycznia 2009 r. Raporcie Human Rights Watch 
(rozdział dotyczący Rosji: http://www.hrw.org/en/node/79324) obie strony konfliktu 
łamały powszechnie przyjęte zasady i krzywdziły ludność cywilną. Obrońcy praw 
człowieka zarzucają przy tym Rosjanom i popierającym ich Osetyjczykom używanie 
bomb kasetowych w mieszkalnych dzielnicach Gori i Kareli, co skutkowało śmiercią 
wielu cywilów. Ofiary spowodował też rosyjski ostrzał rakietowy osiedli. Wojskowi 
rosyjscy mieli również tolerować grabieże, podpalanie domów, rabunek, gwałty, bicie 
i terroryzowanie Gruzinów przez podążających za regularnymi oddziałami ochotników 
osetyjskich i uzbrojonych przestępców. Osetyjczycy, w Południowej Osetii i Gori, mieli 
również bezprawnie przetrzymywać w warunkach urągających ludzkiej godności co 
najmniej 160 cywilów. Wojskowi rosyjscy mieli torturować gruzińskich jeńców 
wojennych, co najmniej jeden wzięty do niewoli Gruzin został zabity bez sądu. Raport 
przytacza ponadto kolejne zarzuty dotyczące sytuacji w Północnym Kaukazie -
Czeczenii, Inguszetii i Dagestanie. Zbyt wiele osób uznawanych jest za zaginionych 
(podaje się, że w Czeczenii od 1999 r. „zniknęło" około 5 000 osób), właściwe organy 
państwowe nie podejmują działań mających na celu wyjaśnienie tych spraw. W efekcie 
- pojawiają się kolejne. 

Wstrząśnięty tymi doniesieniami, pragnę wyrazić zdecydowane poparcie dla 
podejmowanych przez Pana Komisarza i inne organy Rady Europy działania w tej 
sprawie. Liczę, że podjęte zostaną dalsze kroki, które byłyby adekwatną reakcją na 
opisywane naruszenia praw człowieka w państwie będącym członkiem Rady Europy. 

http://www.hrw.org/en/node/79324

